MAJ

Pewien motyl mały, majem zachwycony. 
Ubrał swe skrzydełka w tęczowe kolory
I fruwał po łąkach raz tu, a raz tam. 
Kolorowe kwiatki maj mu za to dał.

Czerwona biedronka gdy to zobaczyła, 
kolorowym majem tez się zachwyciła.
Fruwała po łąkach raz tu, a raz tam. 
Czarnych kropek parę maj jej za to dał.

Był tez konik polny co frak miał zielony.
Na pachnących łąkach podziwiał kolory.
Po kwiateczkach skakał raz tu, a raz tam 
i dla Pana Maja na skrzypeczkach grał (pokazujemy jak konik polny gra na skrzypcach)
